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„KURIER WYSTAWOWY“

Sprzedaż akcji
Banku Polskiego

Warszawa. 10 9 (PAT.) Na naj- 
bliższem posiedzeniu Rady Ministrów 
zostanie zdecydowana sprawa sprzedaży 
akcyi Banku Polskiego II emisji, znaj­
dujących się w posiadaniu rządu.

W myśl planu stabilizacyjnego akcje 
te mają być sprzedane publiczności, 
przyczem posiadacze I emisji mają pra­
wo pierwokupu akcyj II emisji w sto­
sunku jedna akcja II emisji na 2 akcje 
I emisji po cenie, jaka została zapłacona 
przez rząd. t. j. po 150 zł.

Pieniądze, osiągnięte ze sprzedaży 
akcyj Banku Polskiego II emisji, w myśl 
planu stabilizacyjnego mają być przez 
rząd w porozumieniu z doradcą finanso­
wym użyte na cele gospodarcze.

Wycieczka czeskich
sfer gospodarczych

Praga, 10. 9. (PAT.) Jutro wyjeż­
dża stąd do Polski na zaproszenie rządu 
polskiego wycieczka kierowniczych sfer 
gospodarczych Czechosłowacji.

Wycieczka zabawi w Polsce 5 dni. 
odwiedzając Poznań, Gdynię i Warsza­
wę.

Z trybunału w Hadze
Haga. 10. 9. (Radjo., Międzynarodo­

wy trybunał w Hadze ogłosił dziś wy­
rok w sprawie terytorialnej rozciągłości 
kompetencyj międzynarodowej komisji 
Odry.

Stanowisko Polski, sprzeciwiające się 
stanowisku rządów francuskiego, angiel­
skiego. duńskiego, szwedzkiego, czeskie­
go i niemieckiego, zostało odrzucone 9 
głosami przeciwko 3.

Echa zajść w Opolu
Katowice. 10. 9. (PAT.) Wyzna­

czona na dzień dzisiejszy rozprawa prze­
ciwko niejakiemu Kowollowi. oskarżo­
nemu o rzucanie bomb cuchnących w 
czasie przedstawienia polskiego w Opo­
lu. została odroczona i prawdopodobnie 
odbędzie się za 2 tygodnie.

Manewry armji sowieckiej
Mińsk. 10. 9. (AW.) W dniach naj­

bliższych na terenie Białorusi podjęte 
będą wielkie manewry armji sowiec­
kiej. W manewrach, których zadaniem 
będzie m. in. przygotowanie ludności do 
wojny gazowej, weźmie również udział 
ludność cywilna.

Echa aresztowania 
Pleczkajtisa

Berlin. 11. 9. (Teł. wł.) „Berliner 
Igbt.” oskarża policję polską o ciężkie 
u>edbalstwo, ponieważ 6 podlegających 
Jej dozorowi terrorystów pod dowódz­
twem Pleczkajtisa zdołało z całym arse- 
na-em bomb niespostrzeżenie przekro- 
czyc granicę wschodąio-pruską.

Dziennik donosi, że u uczestników 
wyprawy Pleczkajtisa znaleziono 6 
h? u' Dwie bomby sporządzone są z 

lachy cynkowej a 4 pozostałe z odcin- 
°w rury stalowej. Zawarty w nich ma- 
crjal wybuchowy badany jest w insty­

tucie pyrotechnicznym w Królewcu.
O treści zeznań Pleczkajtisa i tow 

>rgany prowadzące śledztwo, odmawia- 
9 kX.sze'kich wyjaśnień. B Z

Kowno. 10 9. (AW) Do sądu kon- 
vstorskiego w Kownie wpłynęło poda- 

’ zony Pleczkajtisa. która domaga się 
zwodu, oświadczając, że nie chce być

Przestępcy antypaństwowego.

Piękne zdjęcie z P. W K. — Wodotrysk i pawilon hut szklanych w późnych 
godzinach wieczornych.

Z Ligi Narodów
Dalszy ciąg dyskusji ogólnej — Wniosek delegata chińskie- 
9° — Wybory do międzynarodowego związku dziennikarzy

Genewa. 10. 9. (PAT.) Zgromadze­
nie Ligi Narodów prowadziło dziś w dal­
szym ciągu ogólną dyskusje na '. sprawo­
zdaniem z działalności Ligi za r. ub.

Pierwszy mówca, hr Apponyi (Wę­
gry). oświadczył, że podziela pogląd mi­
nistra Stresemanna. iż zagadnienie 
mniejszości narodowych musi bvć znów 
poruszone i to w komisji VI-tej. W spra­
wie rozbrojenia mówca krytykował 
wielkie mocarstwa, które, żądając roz­
brojenia od państw mniejszych, winny 
zdaniem jego rozbroić się pierwsze. Hr 
Apponyi podniesionym głosem oświad­
czył. że. podpisując traktaty pokojowe, 
zwycięzcy również przyjęli na siebie zo­
bowiązanie rozbrojenia.

Szwedzki minister spraw zagr. Tryg- 
ger zaznaczył, że zagadnienia gospodar­
cze w coraz większej mierze wywierają 
wpływ na politykę. Zaledwie kilka kra­
jów zastosowa’o się do zaleceń świato­
wej konferencji gospodarczej w r 1927. 
natomiast niektóre państwa nawet pod­
wyższyły barjery celne. Takie postępo­
wanie przedstawia niebezpieczeństwo 
nietylko dla gospodarczej pomyślności 
Europy, lecz również w poważnym stop­
niu jest szkodliwe z punktu widzenia 
politycznego.

Łotewski min. spraw zagr. Balodis 
podkreślił, że usiłowania Ligi Narodów 
w dziedzinie rozbrojenia poczyniły nie­
znaczne tylko postępy

Genewa. 10 9 (PAT.) Na dzisiej- 
szem popołudniowem posiedzeniu zgro­
madzenia Ligi Narodów, odbywającem 
się przy bardzo malej liczbie uczestni­
ków, najpierw przemawiał przedstawi­

ciel Urugwaju Decastro w sprawie han­
dlu opjum a następnie przedstawiciel 
Haiti.

Po nim zabrał glos kanclerz Austrji 
Streeru witz. który oświadczył, że Austrja 
wita z uznaniem postępy poczynione w 
sprawis rozjemstwa. Zagadnienie mniej­
szościowe nie straci nic na swej aktual­
ności Kanclerz wystąpił «’ dalszym cią­
gu przeciwko nieuzasadnionym wiado­
mościom o położeniu wewnętrznem 
Austrji.

Po krótkich wywodach przedstawi­
ciela Chin Chao-Chu-Wu wobec braku 
mówców posiedzenie odłożono do środy

Przedstawiciel Chin przedłoży! zgro­
madzeniu ważną rezolucję, w której do­
maga się. ażeby powołanemu specjalnie 
komitetowi powierzono opracowani? za­
gadnienia. jakiemi metodami można za­
cząć stosować w praktyce art. 19 paktu 
Ligi Narodów.

Artykuł ten przewiduje rewizję trak­
tatów. niemożliwych do utrzymania 
oraz tych, których utrzymanie zagraża 
pokojowi.

Berlin. 10 9 (PAT.) Biuro Wolffa 
donosi z Genewy, że min Stresemann 
jutro t. j w środę, opuści Genewę, uda­
jąc się na wypoczynek do jednej z miej­
scowości w Szwajcarii środkowej.

Min. Stresemann powróci do Berlina 
za 2 do 3 tygodni

Genewa. 10 9 (PAT.) Dziś popo 
ludniu odbyły się tu wybory prezesa 
wiceprezesów i członków komitetu mię­
dzynarodowego związku dziennikarzy 
akredytowanych przy Lidze Narodów

Przy niezwykle licznym udziale

członków związku prezesem wybrany 
został 79 glosami na 83 glosujących p. 
Oryng, korespondent PAT.

Zatarg policyjny berliósko-
meklemhurski

Berlin. 10. 9 (PAT.) Dochodzenia 
policyjne w sprawie zamachu bombowe­
go doprowadziły, jak wiadomo, do za­
targu pomiędzy policją berlińską i me- 
klemburską. gdyż berlińscy urzędnicy 
policyjni przeprowadzali śledztwo na te­
renie Meklemburgji bez zawiadomienia 
o tern władz miejscowych.

Z okazji ogłoszonego komunikatu 
pruskiego, wyrażającego ubolewanie w 
tej sprawie. „Deutsche Allgem. Ztg.“ 
podkreśla ironicznie, że jest to szczęście, 
iż wypadek ten nie donrowadzil do cał­
kowitego zerwania stosunków dyploma­
tycznych pomiędzy Prusami a Meklem­
burgią.

Dziennik zauważa, że wypadek ten 
jest doskonałym przyczynkiem do spra­
wy reformy ustroju Rzeszy i wyraża ży­
czenie przygotowania ogólnoniemieckiej 
ustawy policyjnej.

Żydowska pomoc
dla dezerterów

Gdańsk, 10. 9. (AW). W Malbor- 
gu tuż nad granicą polsko-gdańską a- 
resztowano przeszło 20 poborowych, 
pochodzących z Polski. Wszyscy a- 
resztowani posiadali fałszywe paszpor­
ty zagraniczne, oraz fałszywe wizy nie­
mieckie. Aresztowani skazani zostali 
na grzywnę pieniężną po 20 marek za 
nielegalne przekroczenie granicy na­
stępnie zostali przekazani w Tcze­
wie polskim władzom bezpieczeństwa. 
Zawdzięczając energicznemu śledztwu 
władz bezpieczeństwa w Tczewie, uda­
ło się wykryć dobrze zorganizowaną 
szajkę fałszerzy paszportów i przemyt­
ników dezerterów.

Dotychczas aresztowano z polecenia 
władz sądowych Goldtala, Szymona 
Furmankiewicza, Kopra i Nusbauma, 
mieszkańców Warszawy za fałszowa­
nie paszportów. Aresztowanych prze­
wieziono do więzienia w Starogardzie, 
celem konfrontacji z aresztowanymi 
poborowymi. Władze gdańskie wy­
dały w związku z tą aferą niejakiego 
Lejbusia Miszkina vel Miszkiego, trud­
niącego się nielegalnem przeprowadza­
niem przez granicę zbiegów z Polski 
do Gdańska. Śledztwo zatacza szerokie 
kręgi.

Z obozu harcerskiego
(Od własnego korespondenta).

lgnął i no. w sierpniu.
Po zlocie harcerskim w Poznaniu ho- 

rągiew poznańska urządziła swój do­
roczny kurs instruktorski i techniczny 
dla kierowników drużyn na Wileńszczy­
źnie. w środowisku młodości Adama 
Mickiewicza.

W piękny poranek sierpniowy zebra­
li się druhowie niemal z całej Wielko­
polski na dworcu w Poznaniu, aby ode­
brać ostatnie instrukcje od komendanta 
kursu, ks. harcmistrza Żakowskiego, 
oraz oboźnego dha harcmistrza Lauren- 
towskiego Ulokowani w dwóch wago­
nach ruszamy południowym pociągiem 
przez Wrześnią do Warszawy, gdzie sta- 
jemy o północy. Po spędzeniu nocv w 
wagonach, nad ranem ruszamy w dal­
szą drogę przez Białystok Grodno i Wil­
no do Ignalina. Tuż za Wilnem mnożą 
się śliczne krajobrazy, wskutek czego 
aparaty fotograficzne które dotąd -stały 
bezczynne, zaczynają działać coraz inten­
sywniej Pod wieczór sta jemy na m ej- 
scu Przeznaczonem do obozowania na 
terenie KOP-u Drugą noc spędzamy 
wygodniej, bo w koszarach.

. Rano wzięliśmy się raźno do usta­
wiania namiotów. Pod wieczór część ich
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była gotowa a następne dni przeznaczo­
ne zostały na praktyczne urządzenia w 
obozie.

Pewnego wolnego dnia zająłem się 
przyjrzeniem się zbliska życiu Ignałina 
i mimowoli przypomniałem sobie obraz 
jednego z malarzy, który przedstawiał 
miasto, zalane żydostwem. Chociaż wów­
czas nie dowierzałem malarzowi, dzisiaj 
przekonałem się, że miał zupełną rację. 
Ignalin niema ulic ani chodników, lecz 
tylko zwykłą drogę polną a zamiast bu­
dynków murowanych domy ustawione 
z grubych belek. Miasteczko w 90 proc, 
zamieszkują Żydzi, więc nietrudno so­
bie wyobrazić, jakie panują tu stosunki. 
Na różnych składach i handelkach. któ­
rych właścicielami są oczywiście Żydzi, 
nąożna zobaczyć następujące napisy: 
„Herbaciarnia i różnych zakąski“ — 
„Skład bluwatny i odzienie gotowych“, 
„Sklep bakalejno - galanteryjne i ną- 
czeń '. albo też „Sklep kolonjalny galan­
teryjny żelaznych towarów“. Po po­
prawnych napisach poznawało się. że 
skład jest polski i chrześcijański. Na 
ogólną liczbę około 1000 mieszkańców 
tylko 5 Żydów zajmuje się rolnictwem 
a reszta żydostwa uprawia swój ulubio­
ny handelek w czasie targów czwartko­
wych.

Garstka włościan - Polaków, przyby­
wających do naszego obozu nieraz z oko­
lic oddalonych o 6 km., żywo intereso­
wała się naszem życiem i z wielką cie­
kawością brała broszurki propagandowe 
P. W. K„ przysłane nam przez dyrekcję 
Wystawy, A gdy jednemu z Polaków 
wręczyłem „Kurjer Poznański“ z arty­
kułem dr Stojanowskiego w sprawie 
żydostwa w Warszawie, oświadczył mi 
krótko: „To prawda, Warszawa ma du­
żo Żydów, ale cóż panowie powiedzą o 
stosunkach tutejszych? Przecież Żydzi 
całkowicie zalali naszą miejscowość.“

Tymczasem życie w obozie stawa­
ło się coraz żywsze i weselsze. Dowo­
dem tego były wieczorne ogniska har­
cerskie, które ściągały wielu sympa­
tyków, patrzących z prawdziwem za­
dowoleniem na nasze beztroskie, we­
sołością przeplatane bytowanie. Dh 
podharcmistrz Berkowski z Mogilna 
Ułożył pieśń o obozie, która sprawiała 
zebranym dużo wesołości, śpiewa­
liśmy ją na nutę: „Gdzie wąwóz rano 
skałami się jeży“.

Wieczór uzupełniało kilka starych 
i nowych piosenek harcerskich.

W uroczysty dzień Najświętszej Pan­
ny kwietnej, zbliżając się do kościo­
ła, ujrzeliśmy cały szereg żebraków, z 
dużemi workami, w które bardziej za­
możne gospodynie jako doroczna jał 
mużnę wrzucały chleb; natomiast ja­
ko dar dla kościoła ofiarni gospoda­
rze, mimo nieurodzai i biedy przyno­
sili zboże. Wszystkim tym scenom 
wtórowała smętna pieśń pobożnych.

Po skończonej Mszy św. z okazji 
Święta Żołnierza Polskiego wraca­
liśmy wspólnie z oddziałem Kopu. Po 
południu odbył się pokaz sprawności 
fizycznej. Oprócz tych ćwiczeń bar­
dzo często odbywaliśmy wycieczki po 
okolicy, do których w pierwszym rzę­
dzie zaliczyć należy wycieczkę nad 
granicę litewska w Mejcanach, odda­
lonych od Ignałina o 8 km.

W takim miłym nastroju szybko 
Upłynęły blisko 4 tygodnie, a w drodze 
powrotnej czekało •nas zwiedzanie 
Wilna i Warszawy.

Wyjeżdżając do domu, postanowi­
łem zachęcić drużyny harcerskie do 
wyjazdu w te strony, gdyż przekona­
łem się, że ludność tutejsza, pozbawio­
na godziwej rozrywki, wdzięczna jest 
organizatorom takich odwiedzin, któ­
re mogą podnieść ją na duchu i 
wzmocnić uczucie patrjotyczne.

Kazimierz Jarczyński.

MIECZYSŁAW JAROSŁAWSKIAndrzej Soplica
POWIEŚĆ 
(Ciąg dalszy.)
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— Tego nam nie potrzeba.
— Ależ, panie, przecież to najwyż­

szy wytwór charakteryzujący czło­
wieka zachodu. Bez tego...

— To fałsz, którym poczynacie się 
już dusić. Atmosfera waszego euro­
pejskiego życia nasycona tym fałszem 
jest już dla was nie dó wytrzymania. 
I dlatego instynkt samozachowawczy 
rzuca was naoślep kW Ameryce. Pra­
gniecie w naszym hdczyszczającym 
ten namuł prymitywie szczerości od­
zyskać humor i zdrową psychikę czło­
wieka. Ale nie zapominajcie o jed- 
nem... Tak przefiltrowani nie stanie­
cie się przecież nami, ani się do nas 
nie zbliżycie. Bo wasza psyche, na­
siąknięta tym zabójczym narkoty­

Watki na pograniczu chińsko-sowieckiem
Niepowodzenie ofensywy bolszewickiej — Bombardowanie 

stacji Pogranicznaja — Nota sowiecka
Wiedeń, 10. 9. (PAT.) Dzienniki 

donoszą z Londynu:
Jak podaje „Times“, ofensywa podję­

ta przez wojska sowieckie na odcinku 
Mandżuli — Pogranicznaja doznała nie­
powodzenia. Rosjanie musieli się cofnąć. 
Ogień rosyjskich armat spowodował w 
Pogranicznaja wiele szkód. Według do­
niesień dzienników japońskich, pożary, 
spowodowane pociskami i bombami, 
grożą miastu zniszczeniem.

Ze strony rosyjskiej ostrzeliwano 
również pociągi kolejowe wskutek cze­
go 2 podróżnych zostało zabitych a 3 ra­
nionych.

Tokio, 10. 9. (AW.) Z Charbina do­
noszą, iż pomiędzy wojskami chińskie- 
mi i sowieckiemi toczą się walki. Arty- 
lerja sowiecka ostrzeliwała miasto Bai- 
fenhb, które spłonęło. Wojska sowieckie 
przypuściły atak również na Mandżurję.

Szczególnie zacięte walki toczą się w 
okolicach 86. stacji granicy mandżur­
skiej.

Londyn, 10. 9. (PAT.) Biuro Reute­
ra donosi z Charbina, że samoloty so­
wieckie rozpoczęły bombardowanie 
miejscowości Pogranicznaja, w której 
panuje całkowita anarchja. Rabuje się 
tam i grabi, co tylko można-

Postrzelenie nauczyciela
Warszawa, 10. 9. (PAT.) Wczoraj 

w nocy jeden z wykładowców szkoły 
morskiej w Tczewie p. Stopiński po­
strzelił z rewolweru swego kolegę prof. 
Kokińskiego. Wystrzał nie okazał się 
niebezpieczny. Dla zbadania sprawy 
min. przemysłu i handlu wydelegowało 
do Tczewa wyższego urzędnika.

Zachodzi przypuszczenie, że wypa­
dek zaszedł na tle zaburzenia nerwowe­
go osoby winnej zajścia.

Śnieg i chłody
w Zakopanem

Z a k o p a n e, 10. 9. (AW.) Śnieg, któ­
ry spad! ostatnio, utrzymuje się na zbo­
czach gór. Temperatura w Zakopanem 
naogół nie przekracza 4 do 5 stopni po­
wyżej zera, w górach zaś waha się mię­
dzy 0 a 2 stopniami.

Smutny bilans uroczystości
Londyn, 10 9 (Tel wl.) „Daily Te; 

legraph“ donosi, że w dniu uroczystości 
„Labour Day" w Londynie, tj. 3 bm., 
straciło życie 210 osób.

130 osób zginęło w katastrofach au­
tomobilowych, 40 osób utonę-e, 6 osób 
zginęło wskutek nieszczęśliwych wypad­
ków lotniczych a kilkanaście osób zo­
stało zamordowanych lub popełniło sa­
mobójstwo.

Straszna śmierć histeryczki
Berlin, 11. 9. (Tel. wł.) W miejsco­

wości Hamminkel pod Duisburgiem 56- 
letnia nauczycielka historji Józefa Sułtz 
uroiła sobie, że jest wspólczesnem wcie­
leniem Dziewicy Orleańskiej. Wzorując 
się na obrazie, przedstawiającym strace­
nie Joanny d‘Arc. maniaczka ułożyła w 
dzierżawionym ogródku stos pni i w 
przystępie zaburzenia umysłowego, 
oblawszy stos benzyną, uklękła na nim 
obnażona i podpaliła go.

Po ugaszeniu ognia straż ogniowa 
wydobyła zwęglone zwłoki warjatki.

Sultz, przekonana o swej historyęz-

kiem, po jej odkażeniu stanie się już 
tylko szmatą.

Agnęs rozszerzyły się oczy. Sopli­
ca odkrywał karty, Musiałą się spie­
szyć, aby z tego skorzystać.

— Broni się pan? Dlaczegóż więc 
pan zjeżdża tu do Europy, w ten za­
każony świat? — Poprawiła się na­
tychmiast dla przykrycia zbyt wyraź­
nych śladów swego celu. — Dlaczego 
przyjeżdża do Europy tylu Ameryka­
nów?

Więc Soplica rąbnął.
—• Bo tu wy umiecie nas widzieć 

i naśladować. Podczas, kiedy przyby­
wając do Ameryki, chcielibyście, że- 
byśmy widzieli was, was podziwiali i 
stali się uczniami waszych fałszywych 
metod.

— To zbyt arbitralne... — próbowa­
ła oponować bezbarwnie

— Powiem jeszcze arbitralmej: aby 
ukryć wasze istotne oblicze, potrafi­
cie wkładaj nawet kokietujące nas 
maski.

Agnes drgnęła. Ten człowiek wie­
dział już wiele. Narazie ogólnie.

Samoloty sowieckie ukazały się rów­
nież w okolicy Mulina, pragnąc zaata­
kować główną kwaterę wojsk chińskich.

M u k d e n, 10. 9. (PAT.) Chiński u- 
rzędowy komunikat stwierdza, że w 
miejscowości Pogranicznaja został zni­
szczony dworzec, stacja telegrafu bez 
drutu i biura telegraficzne. 40 żołnierzy 
i 20 urzędników kolejowych zostało za­
bitych lub ranionych przez bomby zrzu­
cane z samolotów sowieckich. Statki so­
wieckie usiłują płynąć w górę Sungari, 
której ujście jest bombardowane przez 
Chińczyków.

Dziś rano samoloty sowieckie bom­
bardowały miasto Mulin, położone na 
zachód od Pogranicznaja.

Moskwa, 10. 9. (AW.) Komisarz 
spraw zagranicznych wystosował za po­
średnictwem ambasady niemieckiej no­
tę do rządów nankińskiego i mukdeń- 
skiego. Nota daje wykaz 18 poważnych 
starć.

Zdaniem Moskwy, starcia te mają 
charakter prowokacyjny i zmuszają ar- 
mję czerwoną do samoobrony. Dalsze 
ich trwanie może doprowadzić do nieda- 
jących się przewidzieć następstw.

nej misji niemieckiego wcielenia po- 
grómcicielki Anglików, przed trzema la­
ty stanęła przed sądem za nawoływanie 
do zbrojnego wyparcia Anglików ze 
strefy okupowanej, została jednak u- 
wolniona wobec stwierdzenia u niej ob­
jawów histerji. B- Z.

Ciągnienie loterji
Warszawa, ii. 0. (Tel. wł.) Wczo­

raj, w trzecim dniu ciągnienia piątej 
klasy 19-tej Państw. Loterji Klasowej, 
padły następujące ważniejsze wygrane:

20.000 zl — 143 946,
15.000 zl — 130 057,
10.000 zł — 102 368. 127 290,
5.000 zl — 54 811, 95 571, 125 634.

Kongres
Muzyczno • Liturgiczny
W czasie otwarcia I. Polskiego Kon­

gresu Muzyczno - Liturgicznego prze­
mówił J. E. ks. Kardynal-Prymas. wska­
zując na wiołkie zadania muzyki ko­
ścielnej.

Rzadko który kongres — mówił m. i. 
ks. Kardynał — był mi tak bliski jak 
kongres muzyczno - liturgiczny, a to dla­
tego, żę i ja kiedyś kierowałem chórem 
( siedziałem za organami Kongres jest 
mi bliski jeszcze dlatego, że obrady jego 
zajmują się przedmiotem kultu. Witam 
was jako przedstawicieli organistów, 
którzy służą Bogu razem z kapłanami, 
witam chóry kościelne, podnoszące na­
sze nabożeństwa, witam tych, co piszą 
organistom ich utwory. Witam was 
wszystkich tu, gdzie stanęła pierwsza w 
Polsce katedra z życzeniem, abyście ze 
zjazdu wynieśli jaknajobfitsze owoce. 
Witam was z życzeniem, aby dzień ten 
byt początkiem nowej ery, dającej kom­
pozytorom poryw twórczy i natchnienie.

Następnie przemawiali, składając ży­
czenia. im. ministra wyznań relig. i ośw. 
publ. naczelnik dr. Głowacki, oraz im. 
m. Poznania wiceprezydent dr. Kiedacz, 
poczem ks. Faustman odczytał depesze 
zajętych wizytacjami pasterskiemi ks. 
ks. biskupów Laubitza i Dymka.

Zkolei ks. kan. Lewandowski z Pel-

Mógł zobaczyć więcej_—- mógł do-
strzedz szczegóły.

Należało znów szukać innego po­
dejścia.

Wprawdzie Soplica reagował na 
zaczepkę, ale czynił to odruchowo, nie­
świadomie jeszcze. Nie można było 
pozwolić na skoordynowanie tych od­
ruchów pod soczewką zastanowienia.

Odciągając go od tej konsekwent­
nej ewentualności, kobieta wprowa­
dzała go już pośpiesznie na inne pole.

A uczyniła to w formie zaprawio­
nego wyrzutu.

— Ludzie spotykają się często na 
to, aby powiedzieć sobie kilka pięk 
nych prawd, łub do niczego nie obo­
wiązujących komplementów i... ro­
zejść się.

— O ile nie mają sobie więcej nic 
do powiedlzeńia, cóż to komu szkodzi?

Najczęściej jednak rozstają się 
wtedy, kiedy owe, ,,ceś do powiedze­
nia“ zaczyna wyrastać ponad ich bu­
siness i grozi im utratą równowagi — 
właśnie tej przerażająco trzeźwej rów­
nowagi, pozwalającej tkwić im, jak

plina wygłosił odczyt na temat: „Istota 
i zadanie katolickiej muzyki kościelnej“, 
poczem prof. B. Rutkowski odegrał toc- 
catę organową Widora a na zakończenie 
chór katedralny pod dyr. ks. dr Giebu- 
rowskiego wykonał motet na 6 głosów 
Palestriny. Prelegenta i wykonawców 
obdarzono hucznemi oklaskami.

Popołudniu obradowali delegaci Zw. 
Chórów Kościelnych na archidiecezję 
gnieźnieńsko - poznańską. W wyborach 
zarząd Związku ukonstytuował się jak 
następuje: Prezesem wybrany został po- 
nownie ks. prób Faustman, wicepreze- 
sem na miejsce prof. Pawlaka wybrano 
Gintrowskiego, sekretarzem w miejsce 
p. St. Siedlewskiego, który zrezygnował 
p. Drożdża, skarbnikiem w miejsce p. 
Olszewskiego p. Holasza a na radnych 
ks. Dąbrowskiego oraz pp. Goślińskiego 
i Kurkiewicza.

Wieczorem w szczelnie wypełnionej 
auli Uniwersytetu odbył się koncert mu- 
zyki kościelnej, na który m. i. przybyli 
j'. Em. ks. Kardynał - Prymas, ks. arcy­
biskup Teodorowicz i biskup łucki kg. 
Walczykiewicz. (k)

• * •
Program Kongresu Muzyczno - Li­

turgicznego na dzień dzisiejszy jest na­
stępujący: .

O godz. 9 msza św. w kościele Kole- 
gjaty Farnej. Okręg inowrocławski wy. 
kona Requiem Ks. W. Gieburowskiegę 
na chór mieszany pod dyr. prof. T. So- 
bieskiego

O godz. Ił walne zebranie organistów 
w sali Ogrodu Zoologicznego. Wykład 
na temat „Rola organów w liturgji 
rzymskiej“ — wygłosi prof. Rutkowski.

Nieszczęśliwy wypadek
46-letni pracownik Zakładów umun­

durowania. Juljan Fabich, zamieszkały 
przy Bramie Warszawskiej 14, uległ 
wczoraj nieszczęśliwemu wypadkowi. 
W czasie ostrzenia noża ugodzi! się 
ostrzem w klatkę piersiową, powodując 
nie groźną na szczęście ranę w okolicy 
serca. Pierwszej pomocy udzieliło mu 
pogotowie ratunkowe, (j. j.)

Nagły zgon na ulicy
Wczoraj wieczorem zasłabł nagle na 

ul. Dzialyńskich 63-letni piekarz Antoni 
Nowacki, który zmarł przed przybyciem 
pomoci. lekarskiej.

Przyczyną śmierci był udar serca. 
Zwłoki śp. Nowackiego odwieziono do 
kostnicy szpitala miejskiego, (j. j.)

Krewki cyklista
Pomiędzy jadącym na rowerze Mie­

czysławem Muchą a 69-letnim robotni­
kiem Antonim Jaroszewskim z Fabjano- 
wa powstała wczoraj popołudniu bójka, 
która zakończyła się poważnem okale­
czeniem starca W czasie bójki Mucha 
kilkakrotnie uderzył Jaroszewskiego sie­
kierką zakopiańską, zadając mu szereg 
ran na twarzy, głowie i ramieniu. Przy­
wołany lekarz pogotowia opatrzy! J. 
Sprawca zajścia zbiegi przed przyby­
ciem policji.

Przyczyna zajścia było, jak zeznał 
pobity, nieusunięcie się cykliście z drogi.

Stan pogody
Przewidywany przebieg stanu pogo­

dy na dzień 11 bm.:
Zachmurzenie zmienne, malejące, 

temperatura bez większych zmian, słabe 
wiatry zachodnie i północno-zachodnie.

„BACZ, BY TWOIM BYŁO CELEM 
BY6 I ZWIERZĄT PRZYJACIELEM!"

brukowcowi obok brukowca na pu­
blicznej drodze.

— Czy pani się tego obawia? — za‘ 
gadnął nagle Soplica.

— Ja? — spłoszyła się Agnes. — By­
najmniej.

— Więc może pani już znalazła dla 
mnie owe „coś do powiedzenia“? — 
nastawa! w przyspieszonym tempie.

Agnes uśmiechała się tryumfująco, 
a uśmiech jej pokryła ciemnia nocy 
oraz słowa, które znalazła momental­
nie.

— Unikam utrwalania fałszywych 
europejskich sentymentów.

— Czy można uniknąć tego, co leży 
w podświadomości naszej? — atako­
wał dalej Soplica.

— Jeżeli się trafia tylko na busi­
ness? tak. Bo to ostudza.

Soplica poczuł się osobiście do­
tknięty. Kobieta stawała się złośli­
wą, może szukała tylko wyrazu oka­
zania mu swego lekceważenia lub roz­
czarowania.

(Ciąg dalszy nastąpi.)
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kaszubskich, których zaletę jest dy­
skretne stonowanie barw i staranne»Informator Ostatnie imprezy

UROCZYSTOŚCI zjazdy wycieczki 
w dniu 11 września

0,41 przyjazd wycieczki federacji węgier­
skiej.

13,36 przyjazd b. premjera Japonji, baro­
na Togo.

KALENDARZYK
12 września przyjazd czechosł. ministra 

p. Nowaka, zamknięcie konrgesu dro­
gowego.

13 września zakończenie zjazdu nauczy­
cieli przyrody.

14 września otwarcie zjazdu przedstawi­
cieli miast.

CENY
Wstęp na Wystawę

bilet jednorazowy — 4 zl rodziny z eona) 
ninie) 6 osób (wykaz osobisty - od osoby — 
j zl studenci i Żołnierze — 2 zl wyciecz 
ki szkolne ponad 59 osób od osoby — 1 zl. 
dzieci poniżej 14 lat w tow rodziców — 
1 zl, bilet tygodniowy — 15 zl, bilet mieś 
(z fot.) 20 zł. dla dalszych członków ro 
dżiny — 10 zl, wystawa sztuki (osobno) — 
1 zl. wystawa łowiecka tosobnoi — i zl 
wycieczki zwyczajne od osoby — 2 zl. pal 
miarnia (osobno) dorośli — 1 zi. dzieci V- 
gr. — Biletów stałych już się nie sprze- 
daje. — Od godziny 16 cała P. W. K. — 
1 zł, dzieci 50 groszy.

WYSTAWA OTWARTA CODZIENNIE
od eodzioy 9—23 Pawilony zamyka aię 
o godz. 18. Część terenu zachodniego — 
„Wesołe miasteczko do godz. 4 rano. — 
Kasy przy ul Wyspiańskiego zamyka sie 
o godziDie 1

PRZEWODNICY
Wlkp. Związek Popierania Turystyki, ul 
Bukowska 1-3 (teł. 79 48) dostarcza prze­
wodników i ulgowe bilety; opiekuje się 
wycieczkami.
„Studenckie koło do przyjmowania wy­
cieczek" gmach P K O.. Bukowska I 
(8—21) — Centralne biuro wykwalifiko
wanych przewodników (obce języki) Pa 
wilon 29. obsługi publ teł 73-33; na tere 
nacb roin pawilon 51. teł 72 33

BILETY KOLEJOWE
Polskie biuro podróży „Orbis”. — Pawi 
lon Min Komunikacji tel 71-93.

Kwatery prywatne
I klasa |edno łóżko — 12 zł. dwa łóżka

- 16 zl; II kl 10 i 14 zł; III ki. 8 i 11 zł. 
IV kl 6 i 8 zł

W razie pobytu lokatora przez (edną 
dobę, ceny podwyższa się o 59% Rabaty 
przy pobycie lokatora ponad 3 doby 19% 
ponad 7 dób 29% ponad 14 dób 30%, po 
nad 6 tygodni 49%

WIDOWISKA I KONCERTY 
Teatr- Wielki; „Pan Twardowski“, premje-

ra, godz. 20.
Teatr Polski: „W czepku urodzony“, go­

dzina 20.
Teatr Nowy: „Panienka z dancingu“, go­

dzina 20.
Teatr Bew|a na P W K. (Śniadeckich 12' 

godz 19.15 „Kulig"; 
godz 22.15 „Jazda na Wystawę“.

POTRZEBNE ADRESY
Adresy gości P W K.: Administracja 

..Kuriera Pozn." św Marcin 70 tel 
14 76

Automobilklub Wlkp Kantaka 1 tel 33 39 
Biuro Kwaterunkowe Dworzec zachodni

ul marszałka Focha tel 77 50
Biuro potwierdzeń zniżek kolejowych 

naw 20 tel 72 31
Biuro rzeczy zgubionych ł znalezionych 

ca P W K.. ul. marszałka Focha 42 
tel 72 39

Dyrekcja PWK Grunwaldzka 22 teł 71-71, 
informacja na PWK. paw 20 tel 72-31 
Przechowalnia dzieci na P W K_ pawi

Inn 34 '9—19'
Wielkopolski Związek Popierania Tury­

styki. ul Rukowska 3. tel 79 48.

Wystawa żywych ryb odbędzie się w 
czasie od 15 do 25 bm. na terenie wysta­
wy rolniczej PWK. (w akwarjum). W 
50 basenach zgromadzone będą przed­
stawicielstwa z wszystkich krajowych 
hodowli ryb słodkowodnych. Na specjal­
ną uwagę zasługiwać będą t. zw. karasie 
galicyjskie, chlubnie znane na rynkach 
europejskich, jako najlepszy gatunek.

Targi hodowlane odbędą się w czasie 
od 18 do 20 bm. na terenach wystawy 
rolniczej PWK. (hala zjazdów). Prze­
targ koni odbędzie się w środę, dnia

Wybitny ziemianin francuski
na wystawie rolniczej

Dzięki prywatnym stosunkom dy­
rekcji działu rolniczego przybył auto­
mobilem na P. W. K. jeden z większych 
właścicieli ziemskich Francji p. Jean 
Ferté z Passy-en Vallois w Soissons. 
P. Ferté jest prezesem organizacji rol­
niczej w Soissons, która łączy większą 
własność ziemską. Do organizacji tej 
należy 80 członków, którzy reprezen­
tują 21 570 ha ziemi uprawnej. Prze­
ciętna więc większa własność ziem­
ska w tej okolicy obejmuje około 270 
ha, wahając się w granicach od 150 do 
450 ha. P. Ferté pochodzi z rodziny 
osiadłej w Soissens od 400 lat i cieszy 
się ogromnemi wpływami wśród więk­
szej własności francuskiej.

Zwiedzenie działu rolniczego P. W. 
K„ oraz majątku Gola p. szambelana 
Potworowskiego oraz Kopaszewa p. 
prezesa Chłapowskiego, co było ce’* m 
wycieczki p. Ferté, dało mu możność 
zebrania materiałów o rolnictwie pol- 
skiem, które zostaną wkrótce opubli­
kowane w „Journal ¿‘Agriculture Pra­
tique".

Dyrekcja działu rolniczego dostar-

Wybitni goście na wystawie
W dniu wczorajszym zwiedzali P 

W. K J. Em. ks. Kardynał Rakowski z 
Warszawy, łotewski minister rolnictwa 
p. Albering i pani Berot-Berger. preze­
ska Czerwonego Krzyża we Francji.

Wyjazd Bułgarów
Wycieczka bułgarska, po trzydnio­

wym pobycie w Poznaniu, opuściła 
wczoraj nasze miasto i udała się do Ka­
towic.

Dyrektorzy zagranicznych 
agencji telegraficznych
Wczoraj przyjechali do Poznania na 

P. W K. dyr. Węgierskiej Agencji Tele­
graficznej Prasowej p. Mikołaj de Cosma 
Levelde i dyr. Norweskiej Agencji Tele­
graficznej p. Galigson; zapowiedziany 
jest przyjazd dyrektorów Rumuńskiej i 
Tureckiej Agencyj Telegraficznych.

Przyjazd barona Togo
W dniu dzisiejszym, dnia il bm.. 

przyjeżdża do Poznania baron Togo, któ-

18 bm., o godz. ii, przetarg bydła w 
czwartek, dnia 19 bm. o godz. il. W 
związku z powyższemi targami projekto­
wane są konkursy zaprzęgów dnia 18-go 
bm. o godz. 15 na arenie PWK.

Na targi powyższe zgłoszono szereg 
wycieczek rolniczych tak z kraju, jak 
i zagranicy.

Ostatnie wystawy ogrodnicze na r- 
W. K. odbędą się w czasie od 20 do 22 
bm. i 25 do 30 bm. Wystawione będą 
owoce, warzywa, kwiaty sezonowe oraz 
wikliny koszykarskie.

czyła między innemi p. Ferté danych 
co do warunków robocizny w Polsce, 
oraz dała możność zapoznania się z 
warunkami bytu robotników, biorąc 
jako wzór znaną ze swych urządzeń 
socjalnych majętność p. szambelana 
Potworowskiego.

Kwestja ta jest specjalnie aktualna 
dla naszej emigracji rolniczej we 
Francji wogóle, a zwłaszcza dla Sois­
sons, w której to prowincji przebywa­
ją masy robotników polskich.

80 większych właścicieli ziemskich, 
zorganizowanych przez p. Ferté, za­
trudnia 847 rodzin robotników, z któ­
rych zgórą 700 jest polskich.

Niejednokrotnie słyszymy utyski­
wania na warunki materjalne i moral­
ne emigracji rolniczej we Francji, to 
też za specjalnie cenną uważać musi- 
my inicjatywę dyrekcji działu ref i- 
czego. która i w tym wypadku wyka­
zała swą aktywność, wyzyskując 
wszelkie możliwości natury spolecz- 
no-propagandowej, które wynikają z 
reprezentacji rolniczej na P. W. K.

ry był premjerem rządu japońskiego.
Znakomity gość przyjęty zostanie ofi­

cjalnie przez władze rządowe, miasto i 
Dyrekcję P. W. K. i zabawi w Poznaniu 
przez 2 dni.

Pomorski przemysł
ludowy na wystawie

Na terenie D, w pobliżu pawilonu 
Rzemiosła, znajdują się bazary (pawi­
lony nr. 49 i 50), które dają niejako 
przekrój dzisiejszej twórczości arty­
styczno - rękodzielniczej naszego lu­
du. — Barwny to świat, prawdziwy 
kwietnik dzieci polskiej flory, widzi­
my oczyma samorodnych artystów wsi 
naszej. Jest w czem wybierać i czem 
ozdobić szare mieszkania wielko­
miejskie!

Na ten pokaz polskiego przemysłu 
ludowego wysiały i Kaszuby różne 
wyroby. Mamy tu słynne już w całej 
Polsce hafty wdzydzkie, obok haftów 
z Swornychgac i Gdyni, mamy cera­
mikę Necla z Chmielna i Meissnera z 
Kartuz, są i plecionki z Wdzydz, wyra­
biane z korzeni sosen kaszubskich. 
Kto kocha się w twórczości ludowej, 
nie ominie z pewnością tych wyrobów

Weźmy np. do ręki jakiś garnu­
szek wyrobu Necla. Ten stary, zami­
łowany w swym fachu garncarz ka­
szubski ma przedziwne poczucie deko­
racyjne. Jak lekko i z jaką pewnością 
są rzucone na tło żółte lub niebieska­
we te swobodne linje ornamentu ro­
ślinnego, tak znamiennego dla zdob­
nictwa kaszubskiego ... Nosząc na 
sobie znamię wspólnego pochodzenia 
z wyobraźni ludowej te motywy nie 
nużą jednak monotonją; żaden motyw 
się nie powtarza, choć wspólna nić 
je wiąże.

Podobną rozmaitość zauważyć moż­
na w haftach kaszubskich. Od jedno­
barwnych motywów począwszy (żółta 
„jesień” kaszubska, motyw wzięty ze 
skrzyni w Lubni, pow. kościerskiego) 
mamy tu całą skalę kolorów i typów 
zdobniczych, w technice szypulkowej, 
tak charakterystycznej dla naszego 
haftu kaszubskiego.

Geneza nowoczesnych haftów ka­
szubskich jest ciekawa. Dawne haf- 
ciarstwa na Kaszubach ograniczało 
się, o ile pominiemy hafty klasztorne 
o charakterze specjalnym, do hafto­
wania czepków „złotem”. Tradycja 
tych dawnych haftów, wykonanych 
ściegiem tzw. bajorkowym, wypukłym, 
dotrwała do pierwszej połowy w. XIX, 
gubiąc się zupełnie po r. 1850.

Wielką zasługą wznowienia tej 
dawnej kaszubskiej tradycji hafciar­
skiej mieli pp. Gulgowscy z Wdzydza, 
przedewszystkiem p. Teodora Gulgow- 
ska, która przetwarzając stare moty­
wy z wielkim smakiem na technikę 
szypulkową, nićmi bawelnianemi, 
tchnęła w zamarłą gałąź rodzimego 
przemysłu ludowego na Kaszubach 
nowe życie.

Hafty kaszubskie, które mają swą 
„macierz” we Wdzydzach, a gałęzi po­
chodne w Brusach, Kościerzynie 4 
Gdyni, są już w dzisiejszej, odnowio­
nej postaci tworem ludu kaszubskiego. 
Pomijając fakt, że p. Gulgowska z 
Wdzydz, p. Majkowska z Gdyni i p. 
Hoffmannówna z Brus są rodem z Ka­
szub, — praca w warsztatach hafciar­
skich na Kaszubach jest tak pomyśla­
na, że pracownice mają szerokie pole 
zastosowywania przy pracy własnych 
pomysłów. Dobór barw’ np. jest prze­
ważnie ich czynnością samodzielną 
i w tym doborze uwydatnia się bar­
dzo wyraźnie upodobanie ludu ka­
szubskiego do barw stonowanych, 
przy unikaniu jaskrawizn.

W końcu jeszcze słowo o plecion­
kach. Niegdyś plecenie koszyków z 
korzeni sosnowych było na Kaszubach 
szeroko rozpowszechnione, Do na­
szych dni dotrwał jeden warsztat we 
Wdzydzach. Wyroby tego warsztatu 
odznaczają się formą estetyczną i nad­
zwyczajną solidnością wykonania. 
Żmudna to praca, wykonanie takiej 
plecionki z korzeni sosnowych. Dla­
tego też te wyroby nie mogą być tanie, 
jak np. zwyczajne plecionki z wikli­
ny. Któżby jednak chciał pokrzywdzić 
pracownika domowego, który w pocie 
czoła i mozolnie ślęczy od rana do 
wieczora nad swemi plecionkami?...

S. M.

Adresy gości P. W.
Antwerpja:

Cra.hay Marja, „Polonia“.
Leenaers Adolf, „Polonja“.

Beigja:
Uambły Hippolyt z żoną, „Britani: 

Berlin:
Fiszner, „Britania“.
Lełser M., „Continental“.

Białystok:
Abramowicz Adam, „Polonia".

Bielsko:
Oubiner Joachim, „Polonia". 
Stokłosa, „Monopol“.

. Brodnica:
Chudziński Henryk, „Continental“

Brześć n. Bugiem:
Adamski. „Britania“.
kkobnik A., „Monopol“.
„ Bydgoszcz:
Czarny Artur, „Royal”.
Aszyszeczyński Walery, „Royal". 
Aicrnioszko, „Britania“.
k „ Eyiom:Nollen Hans, „Royal". 

aterka L„ „Continental“.
. • - Chicago:

’ ędzmski, „Francuski“.
7,, „ Cieszyn:
Ziółkowski, „Britania".
7v„ , , , Damasławek: 
ygulski Tadeusz, „Monopol“.

koziołek Jan ks., „Polonia",

Długie:
Borzewski Z., „Continental“.

Drezno;
Sluka, „Francuski“.

Estonja:
Romanzew Wassili, „Britania“.

Gdańsk:
Kierski Zygmunt, „Bazar“. 
Starost, „Monopol“.
Turbowicz A„ „Continental“. 
Weinstock, „Britania“.

Gostyń:
Zaniewicka Leokadja, „Britania". 

Grudziądz:
Palemski, „Britania“.
Ronba, „Continental“.

Hajduki:
Lubański Władysław, „Royal“.

Jakubowice:
Spojda Tadeusz, „Monopol“.

Jarogniewice:
Żółtowski Adam hr„ „Bazar“.

Kalisz:
Gede Edward, „Bazar“.

Karlin (Czechy):
Klokner Franciszek, „Polonia“.

Katowice:
Pietraszewski, „Francuski". 
Posner Juljusz, „Britania“. 
Wacławek z żoną, „Continental“.

Kazimierz:
Boratyński Hipolit, „Polonia".

Kłoda:
Warzecha H„ „Continental“.

Knurów:
Koziołek to, „Polonia",

Kolonja:
Arndt dr., „Britania“.
Starzecki, „Francuski“.

Kraków:
Bauer, „Monopol“.
Brykczyński, „Britania".
Dreziński Jan, „Royal".
Korolewicz Bolesław dr., „Royal".
Kraus Józef, „Monopol“.
Piasecki, „Francuski".
Pietruczuk Alojzy, „Royal“.
Pietruczuk Mar ja, „Royal“.
Pinkas, „Monopol".
Uth Karol, „Polonia“.
Wendum, „Monopol".
Wójcikiewicz Stanisław, „Royal“.

Królewiec:
Kowalewski Przemysław z żoną, „Polo­

nia“.
Król. Hnta:

Maskuliński Zygmunt, „Continental". 
Krynica:

Chrabnicki, „Britania“.
Krzemieniec:

Młodzianko Bolesław, „Monopol".
Leszno:

Czajka z żoną, „Francuski“.
Lille:

Dawid prof., „Francuski“.
Lipsk:

Aust dr. z żoną, „Francuski".
Londyn:

Comyns Carr Richard, „Bazar“.
Cowan Salomon, „Bazar“.
Oswald, „Francuski".

Lubawa (Pomorze):
Brosse Leon dr., „Britania“.

Lwów:
Bartoszewska Kazimiera, ^Britania* <

Frenkel Jan. „Polonia“.
Grzegorczyk, „Francuski".
Kplisz Zygmunt, „Britania“. 
Krechowiecki Seweryn z synem, „Polo

nia”.
Puchalska, „Francuski“.
Reiser Józef, „Monopol“.
Weigner Stanisław, „Polonia“.

Łącko:
Gralik Sylwester ks., „Polonia“.
„ Łódź:
Bernstein Ludwik, „Britania“.
Horowicz, „Britania”.

Międzyrzecz:
Wierzbicki Władysław, „Polonia“.
T Mysłowice:
Jarecki, „Britania".

Norwegia:
Rasmiissen Einar, „Polonia“.

.i i*?*3. Mysz P- Baranowiczami:
Madaliński Józef ks., „Polonia".
ot « Nowy Jork:Sam Leon, „Britania".
„ . tx , Ołomuniec (Czechy):
Ksir Józef z toną, „Polonia“
Synovec Rudolf, „Polonia“.

Ostrołęka:
Seręjko Władysław ks., „Polonia".
. . , . „ Ostrów:Lipowski, „Britania“.
Pieczyński Jan, „Continental".
„ , Praga:
Haftel Jan, „Monopol".
Hille, „Monopol”.
Kukać Rudolf dr., „Polonia“

iCiąg dalszy aa #tr. 4.)
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KALENDARZYK
, Środa, 11 września 1929.

Sionce: wschód 5,20; — zachód 18,19; —
długość dnia 12 godz. 59 min. 

Księżyc: wschód 14,55; — zachód 27,36; —
po pierwszej kwadrze.

Kai. rz.-k.: Prot i Jacek; jutro Gwidon W. 
Kai. slow.: Iścislaw; jutro Radzimir.

Zebrania
Dziś o 20 Tow. Przem. (Jeżyce) u p. Ka- 

sperkowej, ul. Kraszewskiego 16;
o 20 Sokolice (Wilda) u p. Zawad- 

kowej. G. Wilda 75;
Jutro o 19 Zw. Urzędn. Prywatnych u p.

Jarockiego, ul. Masztalarska 8 a; 
o 19 Tow. Cech. Cze!. Kołodziejskiej

w „Ulu", ślusarska 6;
°tz° ,Tow Uczniów Handl. w DomuKroi. Jadwigi;

Różne
Dziś o 9 z okazji Kongresu Muzyezno-Li- 

turgicznego msza św. w Kolegjacie 
Farnej (Okr. Inowr. wykoną Re­
quiem ks. W. Gieburowskiego).

Pogrzeby
Dziś: Śp. Matki Marji Hildegardy Stefań 

skiej (przełożonej prow. poi. Zgro­
madzenia SS. Elżbietanek) o godz. 9 
po nabożeństwie przy ul. Łąkowej. 
— Śp. Marji z Górskich Bednarko- 
wej o godz. 15,30 z kapl. św. Józefa. 
— Śp. Anny Kwiatkowskiej o godz 
15,30 z kościoła Ks. Ks. Zmartwych­
wstańców, Wilda. — Śp. Jana Flie- 
gera o godz. 16 z kapl. szpit. miej­
skiego. — śp. Jadwigi z Pogłodziń- 
skich Guntherowej o godz. 17 z kapl. 
Sw. Józefa. — śp. Anny z Przykuc- 
skich Piolirardowej o godz. 18 z kapli­
cy Św. Józefa.

Licytacje
Dziś o 9 ul. Strumykowa 19 —- samochód; 

o 9,30 ul. Kraszewskiego 26 — pila
taśmowa;

o 10 narożnik ul. Rzeczypospolitej i 
Pocztowej — 2 bufety, kredens, 2 
kanapy, dywan, lustro, stół, krzeseł­
ka, kasa żel.;

o 11 ul. Kraszewskiego 14 — bibljo- 
teka;

o 11 Tama Garbarska (dworzec kolejo­
wy) — 3000 garnków żel.;

O 11 ul. Nowa 8 — kasa „National“, 2
stoły składowe, 3 szafy do biżuterji; 

o 11 Św. Marcin 27 — maszyna do pi­
sania;

o 12 narożnik ul. Wronieckiej i Kra­
marskiej — rozm. obuwie;

o 12 ul. Marc. Mottego 3 — młocamle; 
o 13 al. Marcinkowskiego 8 — kasa re­

jestracyjna;
o 13 ul. Szewska 21 — 1700 kg papieru 

na torebki;
Jutro o 9,45 Św. Marcin 14 — maszyny do 

pisania i liczenia;
o 10 ul. Rom. Szymańskiego 1 — bufet: 
o 10 pl. Wolności 9 — 8 biurek, 4 sza­

fy do ksiąg, 5 maszyn do pisania, ka­
napa, fotele, stoły;

o 11 ul. Rynkowa 3 — urządzenie skła­
dowe;

o 11,15 Św. Marcin 62 — 250 pudelek 
pudru, 100 butelek wody kolońsltiej:

o 12 ul. Towarowa (f. Hartwig) — sza 
fa żel., masz, do pisania;

o 13,30 al. Marcinkowskiego 8 — szafa 
do ksiąg, kanapa, fotele, stoły, krze­
sła;

o 14 ul. Wieżowa 10 — regał do ksią­
żek, stół, skrzynia do węgli, łóżko 
skł„ 7 krzeseł, kanapa, wieszadło, 
stojak do kwiatów, stół;

Wiadomości Potoczne
KRONIKA MIEJSCOWA

— * Osobistee. Do Poznania przyje­
chał celem zwiedzenia P. W. K. radca 
handlowy F. X. Matejovsky, wiceprezes 
Towarzyskiego Klubu czesko - polskiego 
w Pradze oraz członek praskiego Rolary- 
Klubu.

— * Sprostowania. We wczorajszem 
ogłoszeniu mylnie podano, że ś. p. z Melle­
rów Kazimiera Hanklowa zmarła, prze­
żywszy lat 79, co niniejszem prostujemy. 
Zmarła rozstała się z tym światem, prze­
żywszy lat 49.

SPORT
Lekka affefyka

Reprezentacja klubów czeskich «— 
„Warta“ 451i : 37%. Wyniki osiągnięto 
następujące: 60 m: 1) Kuznikowa 8.1;
2) Rousarova; 3) Musielewska (o dłoń':; 
4) Krzyżanka; 100 m: 1) Kuznikowa 13 2, 
2) Sychrowa, 3) Musielewska, 4) Krótkó­
wna; 80 m pł.: 1) Sychrowa 13.5, 2) Mu­
sielewska, 3) Krzyżanka. Druga Czeszka 
nie startowała; 4X75: 1) „Warta“ (Krzy­
żanka, Frydrychówna, Musielewska, 
Krótkówna). Przybywająca do mety jako 
pierwsza w czasie 41 46 drużyna Czeszek 
z powodu zabiegnięcia toru została zdys 
kwalifikowana; skok wzwyż: 1) Toman- 
kova 1,38 m, 2) Frydrychówna i Sychrova 
po 1,33 m, 4) Ratajczakówna 1,28 m; skok 
w dal: 1) Rousarova 4,58 m, 2) Kuzni- 
kova 4,44 m; 3) Krótkówna 4,28 m, 4) Mu­
sielewska 4,00 m; dysk: 1) Vodiekova
33.55 m, 2) Krótkówna 29,74 m, 3) S Krzy­
żanka 24,83 m, 41 Syehrova 24.37 m; 
oszczep: 1) Musielewska 26,53 m, 2) Sych- 
rova 22,51, 3) Klimczakówna 22,10 m, 4) 
Kuznikova 21,01 m; kula: 1) Vodickova
10.55 m (rekord Czechosłowacji), 2) Mu­
sielewska 8,94 m, 3) J. Krzyżanka 7,73 m, 
4) Kuznikova 7,70 m.

2 TEATRÓW
Teatr ..Rewja** na P. W. K.

Dziś i codziennie o godz. 19-ej min. 15, 
wielka rewja p. t. „Kulig“ o eodz 22 miń, 
15 pełna humoru „Jazda na Wysiawę“. 
120 osób na scenie — 800 kosljumów Bi 
Itty wcześniej r.abywać można w składzie 
cygar p. ZyKarłowskiego, ul. Gwarna, na­
rożnik ul. 27. Grudnia i w kasie teatralnej 
przy ul. Śniadeckich 12. dp 1586

FILM
„Pewien miody człowiek** — Kino „Me* 

trcpolis".
Trudno, aby popularny i znany aktor, 

uchodzący za „gwiazdę“ ekranu, a takim 
jest Ramon Novarro, występował tylko 
w „szlagierach“. Musi przecież pokazać, 
że potrafi za brylować talentem również 
w obrazach średnich.

„Pewien młody człowiek“ jest filmem 
bezpretensjonalnym, dostatecznie miłym, 
dowcipnym i ckliwym, aby się podobać 
mało wybrednej publiczności.

Fabuła obrazu jest mocno naiwna, ale 
to nikomu nie szkodzi Podobnych tema­
tów widzieliśmy już sporo i — ' przyznać 
należy — lepiej opracowanych.

Alfą i omegą jest, oczywiście. Ramon 
Novarro, któremu dano sporo okazji do 
pokazania się z najlepszej strony. Part­
nerzy jego grają bardzo starannie. Wo-

góle dodatnią stroną filmu są aktorzy 
oraz efektowna wystawa.

Tygodnik aktualności zawiera kiikn 
ciekawych zdjęć a nadprogramowa pro 
dukcja taneczna zdobywa zasłużone okla­
ski. (a.)

Dział gospodarczy
NOTOWANIA ZŁOTEGO

Warszawa, 10. 9. (PAT.) Londyn zł 
za 1 ft. szterl. 43,24; Nowy Jork za 100 zł 
11,25; Berlin za 100 zl 46,95—-47,35; wypła­
ty na Warszawę i Poznań 47,00—47,20; 
Gdańsk za 100 zl 57,83—57.98; telegr. wy 
piaty na Warszawę 57.80—57.95; Praga za 
100 zl 377,82.50—379,82.50; Wiedeń za 100 
zł 79,46.50-79,74.50; banknoty 79,37-79,77; 
Zurych za 100 zl 58,25.

GIEŁDY PIENIĘŻNE
Kraków, 10. 9. (PAT.) Akcje: Ziele­

niewski 82; Elektr. w Sierszy 81,50.
Lwów, 10. 9. (PAT.) Akcje: Cazołi 

na 25,00 do 26,00.
GIEŁDY TOWAROWE:

Lwów, 10. 9. (PAT.) Zboże: Owies 
21,50—22; otręby żytnie 13,75—14,25; otrę­
by pszenne 15,00—15,50.

TARGOWICA MIEJSKA
Urzędowe sprawozdania targowe Komisji 

notowania cen.
Poznan. dnia 10 września 1929. 

Spędzono: wotów 52. buhai 112 krów 321 
bydła 43o. świń 1657. cieląt 360, owiec 27Z.

Razem 2779 zwierząt.
Płacono za 100 kg żywej wagi za:

(Ceny loco Targowisko Poznań łącznie 
z kąsztami handlowemi.)

Bydło:
Woły:
b) pełnomięsiste, wytuczone

woły od lat 4 do 7 . . , 154—160
Stadniki:
a) pełnomięsiste, wyrosłe

najwyższej wart, rzeźnej 160—170
b) pełnomięsiste, młodsze . 148—154
c) miernie odżywione młod­

sze i dobrze odżywione
3tarsze ............................. 126—136

Jałówki i krowy:
a) pełnomięsiste, wytuczone

jałówki najwyższej warto­
ści rzeźnej..................... 162-170

b) pełnomięsiste, wytuczone
krowy, najwyższej war­
tości rzeźnej do lat 7 . . 148—158

c) starsze wytuczone krowy
i mniej dobre młodsze kro­
wy i jałówki................. 126—136

d) miernie odżywione krowy
i jałówki......................... C90—100

e) licho odżywione krowy i
jałówki ......................... 000—OOC

Cielęta:
b) najprzedńiesze cielęta

tuczne..................... 230—250
c) średnio tuczone cielęta i

najprzedniejsze ssaki . . 210—226
d) mniej tuczone cielęta i do­

bre ssaki......................... 190—20C
e) liche ssaki ...... 150—180

Owce:
Opasy chlewne:
a) jagnięta tuczne i młodsze

skopy tuczne................. 150—160
b) starsze skopy tuczne, liche

jagnięta tuczne i dobrze 
odżywione młode owce . 000—140

c) miernie odżywione skopy
i owce ........ 000—120

Opasy polne:
b) liche jagnięta i owce » s 000—000

Świnie:
a) tuczone ponad 150 kg ży­

wej wagi..................... .... 256—26$
b) pełnomięsiste od 120 do

150 kg żywej wagi . . . 248—252
c) pełnomięsiste od 100 do

120 kg żywej wagi . . . 240—246
d) pełnomięsiste od 80 do 100

kg żywej wagi................. 220- 228
e) mięsiste świnie ponad 80

kg .................................. 200—210
f) maciory i późne kastraty 0C0—jgy
Przebieg targu normalny.

Adresy gości P. W. K.
(Ciąg dalszy ze str. 3.)

Mendl Antoni prof., „Polonia“.
Nedvidek Antoni dr.. „Polonia“.
Peterka Vilem, „Polonia".
Ritschel, „Monopol“.

Przemyśl:
Trenner Wilhelm, „Royal“.

Ryga:
Fossholm Nikolai, „Bazar“.

Silkeborg:
Molier Soren, „Bazar".

Skotniki:
Sulerzyska Halina, „Bazar“.

Sosnowiec:
Rykaczewski Stanisław, „Royal

Szczecin:
Lembke H„ „Continental“.

Sztum:
Kowalski Kazimierz, „Polonia".

Tczew:
Paczkowski, „Britania“.

Toruń:
Jabłoński Aleksander, „Polonia“. 
Jabłoński Mieczysław, „Polonia“. 
Zafidusz, „Britania“.
Kaczmarek ks., „Monopol“.
Pepińska, „Monopol“.
Skalmowski Aleksander, „Polonia". 

Warszawa:
Augustowski Jan, „Polonia“.
Bagnowski Józef, „Royal“.
Bobownik, „Monopol“.
F.isenberg, „Francuski“.
Feldmann, „Monopol“.
Fisk Zuzanna, „Bazar“.
Gejbiner Mieczysław, „Britania“ 
Godlewski Marceli ks., „Polonia“. 
Gorczycki, „Francuski“.
Gramens, „Francuski“.
Laguna, „Francuski“.
Loewe Emil, „Royal". 
ł.ąkopolańska, „Monopol“.
Lepkowski, „Bazar“.
Moczulski Roman. „Continental". 
Morsztyn Eustachy hr, z żoną, „Continea-

tal“.
Ozimiński Józef ks., „Polonia“.
Paprocki Henryk, „Royal“.
Poskropko Jan ks„ „Polonia“. 
Reisenstadt Anna, „Royal".
Rudzki, „Francuski".
Stomiński Mieczysław, „Polonia“. 
Śmiechowski Aleksander. „Britania“. 
Wegmeister Juljan, „Polonia“. 
Woźniakówna. „Francuski“.
Zambrzycki Stanisław z żoną, „Polonia“,

Wilno:
Karczewski Apolinary ks., „Polonia“. 
Ryssakiewicz ks., „Britania“.
Świtelski Kazimierz, „Polonia“.

Włochy:
Pagani Eda, „Polonia".
Pagani Elena, „Polonia“.

Cudze chwalicie, swego nie znacie
Krajowego wyrobu bez chemika')! 

sosy, ekstrakty, kostki i buifony
„NlNA&TJSl“

FABRYKI DO3RYŃ NA POLESIU.
Obecnie na P. W. K. w Poznaniu wystawione są w Pa- • 
wilome Ziemianek i w kiosku na terenie E. nabyć można.' 

Zadać we wszystkich sklepach spożywczych.

LOKAL
Winiarnia Śniadalnia
z pełnym wyszynkiem, nadający się na każdą inną 
branżę, 135 mtr kwadr, w objętości wraz z piwnicami, 
w centrum miasta, jesl zaraz do objęcia tylko da po­
ważnych reflektantów z gotówką, Kurjer Poznański 

pod zw 18 779

Wilka
rasowego tanio sprzedani Kło­
sowski. ul Wrocławska 13 dom
boczny III, piętro zdp 47110

Magiel
dobrze utrzymany firmy Szamla 
sprzedam Strzelecka 15. Orzeł 
wchód Wały Jagiełły

Ostrzegam
przed nabyciem moich weksli ni 
łącznie zl 3 500 wręczonych !>. 
Telesforowi Kłosowskiemu, po- 
siad '",y,h przez o Leona Kłosow­
skiego w miejscu, gdyż sa bez- 
walutowe i za nie nie odpowil- 
dam. Henryk Jeszke..

zdp 47 367 ____

Mońce ekscentryczne! tP.B.K.
fabrykatu Śchurcr i Kirscheis, nacisku 30—60,000 kg., mało 

używane, na sprzedaż. zw 18 766
METALOWIEC, ul. Towarowa, telefon 39-12, 

brama 2, Plac Kolejowy.

zajdź do Pawilonu 61 i spróbuj wó­
dek i wyborowych win krajowych

Antyki
wielki wybór Bracia Pióro. Ale­
je Marcinkowskiego 28. Kp 842

8 DO WYNAJĘCIA'

Mieszkanie
6 pokojowe i 3 ubikacje biurowe, 
oba centrum, wysoki parter, na­
tychmiast do oddania. Zgłoszenia 
Kurjer dpw 2058

Posłańcy
telefon 25-20 załatwia ja w’P’i 
ko. zdp 4i 189

27 SZUKA PRACY3
Ogłoszenia do j słów dla posio* 
kujących posady w rei rubryęe 
obliczamy do iednei trzeciei ceni«

drobnych 

Beczki dębowe
w dobrym i czystym stanie do kwaszenia ogór­
ków, kapusty etc. sprzeda Kanoid Sp. Akc.

Leszno (Wtkp.) dw 2049

Koni
5 par wypożyczy pewne przedsiębiorstwo. 
Łaskawe zgłosz. Kurjer Pozn. pod zw 18789

Blisko
Zamku pokój dwuosobowy, fron 
towy. słoneczny z dobrem utrzy­
maniem \ wynajmą. Składowa 4, 
HI piętro. zdw 47 111

Młynarz
samodzielny w charakterze kie­
rownika z kaucja 3.000 zl lat 
przyjufe stalą posad». Dgrjy ™ 
niniejszego pisma zdp 47 331-34

28 WOLNE MIEJSCA

Kapelusze
polecamy, przerabiamy fasonnie 
po niskich cenach. Pólwiejska 12, 
I. lewo. zdp 47 524

Chłouca
do posyłek dobrze orientujące^9 
sie przyjmie Związek Fabrykan­
tów Tow. zao. w Poznaniu, uh 
Rzeczypospolitej 1. zdp 47 j

Uczenica
może sie zglosió. Skład cukie?- 
ków, Stary Rynek 91. zdp 4i 4"

b F7 P fi Fi i ł n na wrzesień 1C29 r. za oba wydania razem włącznie tygodniowego do- 
i iiusir. ..«Ilustracja Poznańska'* i Nowiny Sportowe': w Po

...nu« zna/iu w eksped zl 4 00 w agencjach w mieście zł 4 50 z odnoszeniem 
do domu w Poznaniu zł 4 10 z odnoszeniem prze2 poęzte poza Poznaniem miesięcznie zł 4 86. 
kwartalnie zl 14 5«. pod opaska w Polsce zl 9 00 pod opacka w innych krajach zl 1100.
W razie wypadków spowodowanych siła wyższa przeszkód w zakładzie •♦rajki'w i t p.. 
wydawn nie odpowiada za dostarczenie pisma a abonenci nie maja prawa Gcmagtnia 
sie medostarczonych numerów lub odszkodowania.

Telefony do Redakcji i administracji: 4461/ 1476, 3307, 3524. 3525, 4072,
/-

Ogłoszenia ,n,\rr?oDiH.c‘l’,n<we) 26 Kr na B,rGn'e «tamowej 60 gr na stenie
” i. ... -i.......... Miii, *r naj s’rtinie drugiej 120 gr przed wiadomościami P®'

war,#» 1-lamowego milimetra Ogłoszenia ekonrpi ko­wane o^az ¡z zastrzeżeniem miejsca 2O9t naHu-uihi n,.•.onripiftiprzvunujeml/d^g. w" ?0% Ogłoszeń,i do^wydańfa porannego
cllmeen m ».d/lii n«? y‘h wypadkach do godz 22 u wróża: do wydania »’,e
czoinego do godz lii w dni przedświąteczne do godz V przed południem Drobne ogh sz«S,Vv^’^aaP’X«enm'eLws,‘r,ri “’"L* « « r ¿i A“ miedzy zesfs»en,

w 8 wy,SŁk,^!a ORtoazema powstałe wskutek mairycowama wydawnictwo nie odpowiada
w juedziele. święta i nepa tylko 1476 i 3524. — P. K. O. Pozn?iań nr. 200 149.
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